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t  K R A K O W A  D N IA  u .  L I P C A  1813 Kokn W  N I E D Z I E L R .

Z  Peterzburga d. 8  Czerwca d. k.
N C esarz za s z c z y c i ł  X ięcia  Pruskie* 

gvi W ilh e lm a orderem S, J e n e g o  3ciey 
k las s y , r  Jenerała Pruskiego G n eysen au 
orderem S. A nn y pierw szey  klassy.

Stosownie do w och z r  Szu-ecyą 
u i r f w ,  pierw szey w W iln ie  dnia 15 S t y ­
cznia roku t8 i2»  drugiev w ;Peterzburgu 
dnia 520 K w ietn ia  roku  18 13 ,  z a w a r ty  
pokoie-n Fridrichsam skim  traktat handlo- 
w y  i żeglugi przedłużony zoftat do końca 

r. 1815.
Z  B aut ten d. 29 Mata.
(Z  Gazety Berltńthey.)

Św iad ek  naoczn y sp orządził  c.ońła 

d n y  i obszerny rapport o  położeniu w oysk  
od  dnia 8̂  do 23gO M a ła  w Bautzen i W 
okolicach  tego m u d a  , z którego w y jm u ­
jem y  naynow sze i n a j w i ę c e j  obchodzące 

szczegó ły .
D n ia  Ego M aia  p r z y b y li  o b a d w a y  

M on arch o w ie  do Bautzen. N a yiaśn ieysz y  
Im perator w y ie c h a ł  bardzo rano ko n ro  
dla  rozpoznania. P o  bitwie pod Bischofs- 
w e rd a  dnia 12, opuścili o b a d w a y  M onar- 

c h p w ic  w sp óln ą  g łó w n ą  k w a t e r ą ;  Im pe­

rato r  przeniósł swoię do W tfrschen , h  
K r ó l  do. Kunśchatz. O b a d w a y  M o n ar­
chow ie p r z y b y v .a l i  czętto do rm afta , i 
ieS7.cze dn a  i jg o  p rzy p a try w a li  się flano- 
wisku Francuzkiem u , w to w a rz y ftw ia  
W ie lk ie g o  Xię.cia Konflantego i Jenerałów, 
z  w ie ż y  g łow nego k o śc io ła  : s z c z ytu  zast:- 
ku Ortenburg. D o  dnia lągo B o s s y a n ’e i 
Prwssacy z a jm o w a l i  posadę ną le w y m  
brzegu Sprei m ie d zy  Bańtzen i G ó d a u ;  
dnia i j g o  pociągnęli na p r a w y  brzeg. 
B y ł  to w idok o k a z ą ły  a razem  Rraszlb 
w y ,  patrząc na n ie p rz e jrz a n ą  okiem H< 
nią ogni o b o z o w y ch  w o y s k  R piąrych  ped 
gołem  niebem ns p r a w y m  i lew ym  ib r « -  
gu Sprei. Francuzi mieli tę. ko rzyść ,  że  
z  daleka iuż mogli utyaiać port-ezeaui 
n ie p rz y ja c ió ł ,  a własne sw e szańce j  obro­
t y  za  górami u k ryw ać.  Dnta tęgo floczo 
no potyczkę pod N esch w itz  i K on igcwar- 
tha. T eg o ż  dnia N epoleon tn ai g ło w r ą  
k w aterę  w ieczorem  w Klein^orflchen.

D n ia  2*go przed południem w o j s k a  
z a c z ę ły  przechodzić z obu (Iron w z g ó r z ,  
co  t rw aio  a z  do w ieczo ra  p r z y  c ią g ły m  
k u k u  z  d z ia ł  i  flrzelat, u z  ręczney broni,



W i a t r  w i a ł  *  p ó ł n o c y ,  © kryw aią^  ku­
rzem  i dym em  poflępuiących. W o j s k a  
sp rzym ierzon e p r z y g o to w a ły  się od kilku 
d n i ,  ftanąć w  s w y c h  sz a ń c a c h  z a  Bau- 
t z e n ,  a£ do w z g ó rz  pod Hochkirch Bau- 
tzen o c a la ło  ia k b y  iak im  cudem ; opuści­
li ie R o s s y a n ie , a  za ię u  Fran cuzi.  G łó ­
w ne natarcie dnia  2igo b y ło  pom iędzy  
B au tzen  i {dochkirch. M a ło  bitew w  no­
w y c h  dŁieiach w oienn ych  b y ł o  tak mor- 
derczemi i z a c ię ce m i, tak dalece , iz do- 
Ś w iad cze n i,  f iarzy  w o io w n ic y  m n ie m a ią , 
z e  w tym  w z g 'ę d t ie  b a w a  ta p r z e w y ż ­
s z y ła  nawet bitwę pod Liitzen.

G łó w n y  korpus 1 R o ssyysk i  s k ła d a ł  
odw od  i po częśc: nie n a leża ł  w cale  do 
p o ty c z k i ,  co przy  zaleceniu odwrotu nay- 
le p s z y  m ia ło  skutek. N ieosłabion y ten 
a d w o d , p o łączon y  z liczną ja z d ą ,  m^gł 
się u s z y k o w a ć  w ty ln ą  massę. do boiu i 
za s ło n ić  w o y sk o . G w a r d v e  Francuzki# 
B a ły  t a k ie  az  do po południa  praw ie  me- 
p o ru szo n e, podczas g d y  się toczy ła  z a p a l­
c z y w a  b itw a  na praw em  i 'ew em  skrzy­

d le w  p o n o w io n y ch  natarciach na Pruskie 
i  R o ss y ys k ie  szańce. W  Panowisku pod 
K r e c k w itz  n a y d łu z e y  się o p ie ra n o - w s zy -  
fiko m usiało  b y d ź  szturmem zd o b yw a n e; 
m a ło  zabrano jeńców. Jazda praw ie  zu­
pełnie n i e w a l c z y ł ą ; a r ty le r y a  tem w ’ ę- 

c e y  d z ia ła ła  i okolice p u d os zy ła .  S p a­
lon o  zupełnie w i o s k i : A u ritz  , Jen kw hz , 
N a d e l w i t z , F a sch w irz ,  N im s c h u .z ,  P o-  

scben i fo lw a ik  pod Niedergurig. P o  czę­
ści są sp alone: P l ie s k c w itz ,  F re il i tz ,  Gut- 
te r s d o r f ,  B r o b n ,  Baruth i W oritz.  N ap o­
leon spędził nos doia 22go w nam iocie 
p c d  Klein-Burschwitz. W o y s k o  sprzym ie­
rzone cofn ęło  się w  n a j le p s z y m  p orząd ­

ku  do G o r j i t i  i  L o b a u ,  i u s z y k o w a ło  (i$
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znowu za  Reichenbach przed w zgó rzam i 
Markersdorf- T u  poległ M arszałek  p a ła ­
c o w y  D iurok. D o d z ia ł  Francuzkich ma-, a
r y ą a rz e  szczegó ln ie j  byli  u ży c i .  W  Gor- 
litz połławiono p łocz głow nego mottu , k il­
ka  ies ł jS ę  p o m n ie y s z y c h , po k tó ry c h  
w o y s k o  bardzo rano dnia 2£go przeszło 
i  m o d y  z a  sobą spaliło. Napoleon wie- 
• h a ł  dnia rogp do G b r l i tz ,  i w y s ła ł  Mar*- 
s z a lk a  O udinot do H o y e rsw e rd a ,  na 
przeciw  korpusu Jenerała B ii low a.

Z  Berlina d. 29 Czeru/ea.
Angielski p o se ł,  Jenerał S te w a r d ,  i 

Angielski Jen, W ilson  p r z y b y l i  tu z g ł ó w -  
n ey  kw atery .  O p r ó c z  tego p r z y b y l i  tu:| 

O d  E lb y  M ajo r  L iitzow  f i u* do gło- 
w n e y  k w a te r y  o d ie c h a ł . ) O d  w o y s k a  
M ajo r  Vernon , d ow odca  odw odow ego ba- 
taliionu Kolbergskirgw pułku 2, Stralsun- 
du goniec S zw ed zk i Friedlander.

Porucznik W e n z e l f  od B ia c d e b u r  
skiey a rty le ry c z n e y  b r y g a d y , p r z y p r o w a ­
dził tu 12 zd obytych  d z ia ł  z  Spandow . 
P rzyp ro w a d z o n o  tu także z okolic  L iń sk a  

P u łk o w n ik a  S to k o w sk ie g o ,  d ow nocę 7go 
p u łk j  Francuzkiego le k k ie y  fconmcy.

P o r u c z n i k  g w a rd y i  jPetersohn, go 
niec R o s s y y s k i ,  p o iech a ł  ftąd do kw a te­
ry  g ło w n e y .

A ngielscy  g o ń c y  A v e s ,  ro w c ie  ia k  
Johnson przeiechali tę d y  z Stralsundu da 
głowney k w a t e r y .

G a z e ta  V o ss a  z a w i t - a  pod a rtyk u ­
łem  rozmaite w .a ó o m o ś c i ,  co naftępuie 

PpRęppk przeciw znayduiącem u się 
na praw. m brzegu . E lb y  o d d z ia ło w i o(ł 

korpusu Jenerała L łf tz o w a  (400 ja z d y  
Pruskiey  i 100 k o z a k « w  w y n o s z ą ­
cemu ) ieft tem n ie s łych a ń s zy m  w  

dzie iach  w o y n y  polerownprclł lu d ó w ,  *e
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on z sw e y  ftronDy uaysnm ieoniey dopeł- gen wetzendorff. ' A lajor Liitzow iR o tm iflrz
n ił  w ło ż o n y c h  oa niego p łzez zawieszenie 
broni w arunków. Z e  to za* aktualnie się 
f la ło ,  d ow odzi nallepuiące ( z a p e w n e  s a ­
mego M ajora  L i i t z o w a )  w iary  godne o- 
p o w ie d ze n ie :

• 'Zam iarem  tego korpusu b y ło  poprze*
einać ile m o ż n o ś c i  zw iązki u ieprzyiacie-  
la  i szkodzić  mu iak n a y w ię c e y .  Tym- 
konceoi udał się do okolic  H o f m iędzy 
granicam i Saską  i B a w a r s k ą ,  a te b y  po­
dług okoliczności przeciw obu tym  kra 
iom  m ógł działać. Frzednią ttraż pod 
L otm iB rzem  K r o p f  p r z y b y ła  iuż b y ł a  
przed H o f ,  t ło cz y ła  tam d. ^ C z e rw ca  
szczęśliw ą p o tyczk ę  z woyskiern Baw ar- 
e k ie m , w którey  ie odparła  i Dieco je ń ­
c ó w  zabrała . G d y  nazaiutrz  chciano po­
nowie natarcie, B aw arsk i Major Vincenti 
udzielił  naypierw szą w iadom ość o zh k a r ­
t e m  rozeym ie broa id ow od cy  przeduiey d r a ­
ży  Z aprzed ano naiychrmaft krokow nieprzy- 
laęie.lskich , i Rotmillrz ł f r o p f  uwiadom i 
w s z y  o te na M a jo ra  L i i t z o w a ,  udał się z 

przednią fi rażą  do Plaueo , gdzie z łą c z y ł  
filą z M ajorem  L iitzow em . T en zaś poBa- 
n o w ił  oczek iw ać w Plauen urzędow ego o- 
g łoszenia  zaw ieszen ia  b r o n i , co d. 14 
przez Saskiego Adjutanla  M onbe nafiąpi- 
to  który p o s ła ł  razem do korpusu Ro- 

t mi l  za Jesenitz ze zleceniem o d p ro w a ­
dzenia go przez .Saxonną a ż  do granicy. 
Korpus puścił się n atychm iall  w drogę 
pod  przew odztw em  Saskiego officera , aże­
b y  ftosownie do ż a wartego zaw ieszen ia  
broni d o d a ł  się n a y b liz sz ą  droga przez 
L ip sk  do g ra n icy  Pruskiey. Pod Gera u- 
m aw ian o  się z Francuzkiem  M ajorem  Le- 

belle  i ugodzono s ię ,  a że b y  korpus prze­
szedł bokiam Gery i n o co w a ł  we wsi Lao-

K r o p f  zaproszeni byli  o a  dowodzącego 
FrancuzLiego jenerała  na obiad i bardzo 
grzecznie przyiętemi. D. 17 w z ią ł  korpus 
kierunek ku Z eitz  ? nie szed ł lednak przez 
to miafiO ale tioiący tam W irte m b e rs s i  
P ułkow n ik  Becker p rzezn aczył  mu bokiem  
drogę. W ieczorem nadciągnął korpus do 
wsi Kitzen. Z a le d w o  atoli ftanął w e wsi, 
gdy doniesiono mu o nadcia(ganiu ko lu m ­
ny w o y sk a .  W Krotce nadiecha: M ajo r  
Becker z zapowiedzeniem  M a jo ro w i  Lii> 
tz o w  , iż r rozkazu  X cia  P a d w y  korpus 
m a s i e  z a t r z y m a ć ,  gdzieby go z a f la ł ,  po* 
ki F ran cuzcy  officerowie d aley  go nie po­
prow adzą. M ajor ze zw o li ł  zaraz na to.

‘  * * a
Z  s w e y  Brony posła ł  Rotm iBrza K r o p f  z 
P. Jesemtz do Xcia P a d w y  do L ip ska  o 
przyśpieszenie drogi. W  krotce potem  

p r z y b y ł  1 Brony F ran cu zkiey  n o w y  posła* 
niec i prosił  M a jo r a , a b y  udał się do 
d o w o d c y  n iep rzyiacielskiey  k o lu m n y ,  
która  co raz  baróziey  zb liż a ła  się do kor­
pusu M ajo r  z a p y ta ł  się zaraz d ow odzą* 
cego Jenerała F o u rn ie r ,  c z y l i  z a m y ś la  
przeciw niemu po nieprżyiacielsku po- 
fląpić. Jenerał Fournier z a r ę c z y ł  s łow em  
h o n o ru ,  iż  nie pofląpi po nieprżyiacielsku, 
ieżeli korpus spokoyoie  poydzie ku L ip ­
s k u ,  i ze ma ty lk o  r o z k a z  iśdź za  nim. 
M ajo r  w y d a ł  zatem rozkaz- do udanie się 
W d alszą  drogę, z zabronieniem pod ka- 
l ą  śmierci nieprzyjacielskich krokow prze­
ciw  id ą cy m  za korpusem '.Francuzom, ^ 

ie ie l ib y  który  z żołnierzy b y ł  napaflniony, 
tedy nie m a sam  sobie czyn ić  zad o-  
s y ć ,  ale  żądać tego u dow odzącego 

jenerała. W  tem rzu ciła  się n iespodzie­
wanie nieprzyjacielska jazda  oa  n ie p rz y ­
g o to w a n y  nasz korpus i z a cz ę ła  go zc

)«(



Ic ia  rozp roszon y , częścią  w niew ola  za-  
.trany  zottał. Jeńców o b ra w szy  ze wszy-' 
flkiego zaprowadzono do L ip ska, T u  na* 
p o t k a ł y ,  iak się w y z e y  po w ied zia ło ,  w y ­
słanego z Kitzen do L ipska posłańca, 
X ż e  P a d w y  nie c h c ia ł  go nawet za  rozey-  
•nowego uznać p o słań ca ,  ale  c a ł y  korpus, 
pom im o daw nieyszego  na d rsdze  z H of 
do Kitzen za p e w n ie n ia ,  ogłosił  za  kupę 
ł o t r o w ,  poniew aż niby w brew zaw iesze­

niu broni nie z n a y d o w a ł  się leszcze  d. 12 
na praw em  brzegu E lb y .  B y ł  to ty lk o  
p o z o r ,  bo przy  znacznem naszem odd a­
leniu od granic Pruskich i spoznionem u- 

wiadom ieniu  o zawieszeniu b ron i,  n ie p o ­
dobna było  fianąć przed tytn term inym  na 

^drugiey Bronie E lb y .
”  D. 23 poprow adzono p ierw s zy  tran­

sp ort  korpusu L U tzow a (86 lu d z i)  do 
W eiśsen fe ls ,  skąd nazaiutrz udać się 
m ia ł  w dalszą  drogę ku Erfurtowi. Offi- 
cerow ie  iechali na w o z a c h , ftrzelcy szli 
p i e c h o t ą , torb y  ich iednak wieziono. 
M ie sz k ań cy  Webssenfelsu poszli za p r z y ­
kład em  L ip s z c za n o w , zasili li  p r z y b y ły c h  
jedzeniem i napoiem, PozoHali w L ip ­
sku 150 lud zi,  w r a z  z now ozaciąznem i , 
mieli nazaiutrz w y r u s z y ć .  M og u n cyą  
przeznaczaią na m ieysce  ich pobytu. 
W s z y s c y  iednak przyjaciele  i n iep rzyja­

ciele z a p e w n ia ia ,  ze korpus Liitzow a Die 
n a ru szy ł  b y n a y m n ie y  zaw iesze n ia  bro­

ni.,,
O ś w i e t n e m  i męznem przedsięw zię­

ciu R o s s y y s k ic h  Jen erałów  W o r o n z o w a  

i Czerniszew a przeciw Lip sku  d o n os i  g a ­
zeta  L ip ska  pod d. g ia k  naflępuie:

”  W c z o r a y  o godzinie 9 z rana po­

k a z a ło  się przeć! L ipskiem  około  8000 
B o s s y a n o w ,  to iefl 5000 ja z d y  i 300 pie­
ch o ty  z 15 dzia łam i.  P rz y b y li  oni tu ie- 

d o y m  cięgiem  bez spocznienia z Dessau , 
w io ząc  piechotę na w o za ch . U derzyli  
razem Da w szyB kie  placów ki około  L ip ­
s k a ,  które iednak mimo przem agaiącey  
s i ły  i nacierania , p o łą c z y ły  się z sobą i 
t r z y m a ły  się. Stojący  tu Xże P a d w y  (Je­
nerał Arrighi ) w y sz e d ł  im D a p o m o c z iro -  
cha będącey tu z rożnych korpusów  pie­
c h o ty  połączoney w ieden bataliion. £.u- 
bo Francuzi nie mieli ani iedaego d zia ła ,  
w firzym ani w szelako  R o ssyan ie  zoflali  i 
nie mogli d ok a za ć  sw ego , o p an o w a ć  
Lipska. M  t y m ż e  czasie o z n a y m ił  Xae 
P a d w y  o zawartenr. zawieszeniu broni i 
bpsow nie  do u m o w y  m iędzy  nim fi Jene-  ̂
rałem porucznikiem , H ra b ią  t y o r o n z o w ,  

cofnęli się R osryan ie  o godzinie 2giey po 
południu do D e ssau ., ,

W  zbroiow ni m orsk iey  w  Hamburgu 
znaleść Fran cuzi m ie l i ,  iak się c h w a lą ,  
150 d z ia ł ,  a \aa w a ła c h  ok oło  go '  Po- 

.Rrzegaci A u f ir y a c k i . )
W ypis z  L ijlu  l  Bottzinbarga d . 24 

Czerwca.
C es ars k o -  R o ss y y s k ie  firaże f io ią  z * ,  

w s ze  o  milę z preodu Lauenburga ; g łó w  
na kw atera  Jenerała m ajo ra ,  B aron a Tet- 
tenborna, b y ła  od uRąpienia iego z H am ­
burga ciągle w  Laueobtirgu; nieprzyja­
ciel nie śm ia ł  w przeciągu tego czasu na 
niego uderzyć. T e r a z  rozłożone pow ięk-  
szey części w o y sk a  zo P a ły  w g ł ę b i  kraiu  
M eklenburskiego, dla ulżenia w ycięczon em  
nad E lb ą  o k o l ic o m , a  w y p o c z ą w s z y ,  u- 
derza na nieprzyjaciela  z n o w ą o d w a g ą ,  
jeżeli pokoy tym czasem  nienafląp'. Jene­
r a ł  porucznik H rabia  W aU rooden prze-
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frszyflk ich  ffroa rąbać. O brona nasza  z a ­
k o ń c z y ła  się na tern , i i  nasz korpus czę-
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i lo t ty  p rzy b y ć  l*  S m y  dragam i flrzeley,.

u
n;osł  g łówną sw oią  kw aterę do G ra b o w a,  
j, Jenerał Tettenborn ao Boitzenburga.

X  O . t l m  d.  30 M a ta ,

( Z  G jz ity  Berlm skiey  )
Z a r a z  po bitwie pad Liitzen p r z y w o ­

żono tu ranion ych F russakow  i R ossya  
n ow  k tórych  wieśdź m ożna b y ł o ,  wie­

ziono d a ley  do L a u b a n ,  a s ła b sz y ch  zo- 
ftawiano. W osadzie Hernhut-ow o dwie 
m ile fląd z ło z o n o  rakże wiele ranionych. 
L e p ie y  rr.aiący się officerowii udawali s»ę 
do kąpiel C z e s k ic h , gdzie z gościnną u- 
p rzeym ośęią  przyiętemi jzoftali. Poźn iey  
przew ieziono w s zy d k ic h  ram oD ych Ros 
syan o w  do B u n clau , a Frussakow  doG la* 
cu  W ie l*  fatniłiy  u je ch ały  do Z.ttau , a  

f lam tąd  do C zech. Kąpiele w L i e n w e r t a  
b y ł y  Iprzyny szami zapełnione. W s p a n ia ­
ł y  posiadacz tego m ieysca U ra b ia  C lam , 
rozitaza> w szydkich po przyjacielsku p rzy y -  
t n o w a ć , i komu z b y w a ło  na żyw n o śc i  
Jub obroku dać. D. 22 w y i e c h a ły  Hąd 
fr<zyflkie poselflwa. Cesarz A lexan d e r  i 
K ró l  Pruski nie p rzyb y li  do naszego mia­

n a ,  i a k n a m  z a p o w ia d a n o ,  a le  przejecha­
li bok.em do Bunclau. W o y s k a  R o s s y y -  
sko Pruskie c o fa ły  s ię ,  w  dobrym po­
rząd k u  i z a s ła n ia ła  ie ja z d a .  C ofan ie  
n afląpiło  przez a w . mofly na N e is ie , 
w s z y d k ie m i  drogami po p ra w e y  i le w e y  
liron .e do SzląsRa. Pod |Reichenbach | i 
JMarhersdorf fia ł  ieszcze Jenerał M iłura- 

d o w ic i  i za s ła n ia ł  swoienri hatteryam i 
cofam e. Na nasz mott na Neisie p rzyw ie  
ziono w n ocy  s ło m ę ,  1 zapalono go J. 23 
r a n o i ł y ż w o w y  zaś porościnano. P o w y ż ­
szy  mott sp ah ł się a/ do bflkow  ; z w ie l­
k ą  ty lk o  trudnością m ły n  uratow and. Na 

w z g ó rk a c h  od przedmieścia Neisy Hali 
k o z a c y  , dragoni i  d zia ła .  0  gbdzmie

fU n o w ią c y  naypierw  j * ą  RraZ pod Jenera­
łem Lessing. R^zpoozęło s»ę z obu (tron 

flrzelaoie. S lsi mieli 100 ra rkmyeh, pom if-  

d zy  któremi 3 ©fficerow, iX  lu^1 * zabiłycli# 
O k o ło  godziny i w j z e y  w ie ć h a ł  N apoleon 
z iw o ią  g w a r d y ą  do miafia. W  krot­
ce zarzncbno d w a  p ły w a ią c e  m o fy ,  N ad 
moPera na N eisit  zaczęto  zaraz  p racow ać,  
i o 4 mile s p ę c z w o  wszyflł-icb cieślów. 
P rz y  Ncunsanns. tgrodzie u syp an o  za raz  
szan iec, o koro któregt w s z y s c y  pracow ać 
musieli. D  23 i 24 p a n o w a ł  nayw iększejr  

fiiedoflatek; nie m ożna b y ł o  doftać ani 
c h le b a ,  ani s o l i ,  ani iakiego bądi’ trun­
ku. P od  s;arą kb talarów nie m ó g ł  nikt 
nikomu nic iak ty lko  żołnierzom sprzedać, 
i w szyftko  musiano do m ag azyn ó w  odd ać. 
Straże w o y s k o w e  f la ły  u piekarzow i rze- 
znikow 1 W  w ieczór o godzinie lotey  od­
w ied ził  C esarz  Napoleon piechotą Jene­
rała B r u y e r e ,  któremu ta sam a kula, któ­
ra pod Reii henbach z a b i ła  M arsz a łk a  
D iuroka  i Jenerała Kirgener, u rw ała  obie 
nogi. N azaiutrz rano odw iedził  go ieszcze 
raz  konno, m atow a' żegnając i z a le c i ł  o  
nim ftar inność. P rzez  24iy pozotla ł C e  
sarz w  Górlitz. D . 25 c  godzinie i i t c y  
przed południem w y r u s z y ł  z sw oią  g w a r ­
d y ą  do Bunclau. W  mieście p a b o w a ł  d o ­
s y ć  dobry porządek ; ale po w siach d z ia ­
ł y  się zdrozności. W łóczęg i niegodziwi* 
g o s o o d a r o w a l i : nie u trz ym a ł  eię żaden 
k o ń ,  żadne b y d l ę ,  (żadna o w c z , żadna 
kura i gołąb. D r z w i ,  okna i  sprzęty  b y ­
ł y  pogruchotane. W  niektórych  m iey- 
scar.h podkradano Law et słomę pod o w o ­

c o w e  d rz ew a  i zapalan o. W M arkefadorf,  
P fa lte n d o rf ,  h o ys  H u h n t,  L ip p old  
shayn ,  H jrm sd orf  pozdiifetano n a w e t  di -



c h y  , i ludziom nie p ozoftało  s i ę , iak  co 
a a  grzbietach unieśli. D. 26 w e szło  do 
nas 3000 W e fl fa lc z y k o w . O d  27go ttoi tu 
bataliion S a s k ie j  p iechoty osadą. Miafto 

L au b a n  iefi ocalone.
—  D nia  18 Czerwca.

M ię d z y  M ays i  L ip pold sh ayn  zakła- 
d aia  oboz dla /go  korpusu pod ro z k a z a m i 
Jenerała R e y n ie r ,  do którego n a ie ią w s z y -  
Rkie w o j s k a  Saskie  , które  n ied a w n o  zna­
cznie z  z a k ła d ó w  zm ocnione z o lta ły  , i 
d y w i z y a  F ran cu zka  JeDerała Durutie, Po- 
d o b n j ż  korpus (tanie pod B autzen. K o r­
pus Polski p o i  rozkazam i X cia  Fonia 
to w s k ie g o ,  sk ła d a ią c y  się p rzeszło  z po­
ł o w y  j a z d y , k tóry  z K rak o w a  p r z y b y ł ,  
r o z ło ż y ł  się w,Zittau 1 w okolicach  tam- 
t e y s z y c h ,  1 Itać tam będzie do meiakiego 
Czasu. M ó w i ą ,  iz Cesarz Napoleon w z ią ł  
go d a s w o y  ż o łd ;  Xze Poniatowski n iia ł  
o trz y m a ć  flopień M arsz a łk a  Francuzkie- 
go i pobierać będzie roczney p łacy  z zio­

łem 120,000 fr.
ŹJ Straltandu d. 22 Czerwca.

( Z  Gazety B ethńskiey .)
P r z y b y l i  tu M ekleoburski Podpułko- 

w o ik  B a se w itz  z S zw en n a  , Angielski go­

niec L u d w ik  M oran d  z Londynu , S zw ed z­
ki g ab in e to w y  goniec LunquiU z S z w c c y i ,  
i  Pruski K a p ita n  Schliiter.

W  gazecie tu tey szey  ścigany ieh 
gończem  lifiem zb iegły  d. 11 b. ro. od K r ó ­
l e w s k o  - Pruskiego K om m issoryatu  Sekre­

tarz  Blei z Sooo czer. zł. w złocie i 3000 
ta la ró w  w kassow ycii  biletach Saskich. 
(Juz w O łum uńcu p r z y trz y m a n y  zoliał.J 

D la  w szyftk ich  przed teraźnieyszą  

w o y n ą  u s z ły c h  z  Niemieckich S z w e d z ­
kich  pułków  i b y łe g o  pospolitego rusze­

n ia  Pom orskiego ludzi ogłoszone ieft prze-
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baczenie do 27go L ipca.

R o s s y y s k o -N ie m ie c k a  legiia pesftapif
m iała  az  do Schwedt. Pospolite ruszenie
w M e k l e n b u r g u  pom naża się codzieam e i
nabiera  w p r a w y  w robieniu bronią,

Od granicy ózw edzkiey d. 12 Czerwca.
(  Z  Gazety W iedeńskiey.)

W y s z ł e  z Hamburga Szw ed zkie  w 0 7J 
ska Itanęły nayp rzod  piy,y B erg e d o rf ,  nie 
zadługo potem cofn ęły  się aż  do M ekiea- 
burga. Ze w szytik iem  z n a y d o w a c  s ię  m » 
22 do 24,000 Szw ed ów  w P om eranii,  Me- 
kletiburskim kraiu i nad Elbą, M a ią  do 
g=> d z i a ł , ale r m a ło  ja z d y .  K ró le w ic z  
S w e d zk i  przeniósł g łó w n ą  sw oią  kw aterę  
d. 30 Maie do W itt.egburga, w kraiu Me- , 
kieoburskim , gdzie ściągnąć m a c a ła  siła  

S zw e d zk a .
Z  Londynu d. 10 Czerwca.

■r W ę z o ra y  z a w a rta  zofla ła  um ow a 
względem 27 mili. f .  szt. p o ż y c z k i  d la  
służby roku 1813 * Bankieram i Bame,p 
i B a r ir g .  W y p ła t a  naftąpi w pciu termi­
nach;. p ierw szy ^przypada w dniu 12 C z e r­
w ca  r. b. a oilatni w 18 Lutego [814 ro­
ku, M in idrow ie datą za  k azd t  t o o f . s z r .  
j i f l . t r  papieiach^ grzyn oszących 3 i 8 od

ha.
Podług n a j n o w s z y c h  l if low  » Hi ­

s z p a n i i  ielt z . m i a r e m  L ord a  W ellingtona 
p o y ś d ź  z woyski enn p r ze c i w  Burgos Fran­
cuzi urnocniaią na tey drodze w szyltuie  
m i e y s c a , które się tylko . t r z y m a ć  m o g ą .  

Lord W ellington zah ąp ił  niedaw no u b y ­
tek w A n g i e l s k i c h  p u ł k a c h  H tszpańskjem i 
rekrutam i, k t ó r z y  ubrani s ą  i p ła t ni  iak  
żo łnierze  Angielscy. T y m  sposobem uzu­
pełnił W  ellington pułki Angielskie bez 

odebrania posiłków  z Anglii. W o y s k o

Fran cu zkie  w Hiszpanii z m n ie js z y ło  się
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b a r d z o  p r z e z  c h o r o b y , a  nie m o ż e  się t a k i m  Ąry  g o d z i n y  p r z e a  u p J y n i o n y t n  czasem^

sposobem  iak w o y sk o  W ellingtona zmo- 
cnić. *

—  D ,  20. —

P o d łu g  doniesień z g ło w n e y  k w a te ­
r y  L o rd a  W ellingtona z F rryn ed a  pod d. 
17 M aia  Angielsko - Portugalskie w o y sk o  
rozpoczęło  iuz s w o i e  p o ru szen ia , dla z a j ­
śc ia  F ran cuzom  nad Duero z boku  i 

p r z y m u s z e n i a  ich do u ś p i e n i a  za Ebro.

P. James O ’ Sullivan , w ła śc ic ie l  pa­
pierni w  D ripsey  p r z y  Korku w Irian- 
dyi , d a ł  d. 3 Rlaia w ieysk ą  ucztę. O k o ­
ło  godziny 10 przed południem w yieeha-  

ło  847 pługów razem i w  trzech  godzi* 

p ach  z o r a ły  u o  m orgow gruntu. O k o ło  
12.000 m ę żc zyzn  * kobiet i dzieci , którzy 
>ię dla  przypatrzenia z e b ra h ,  częRow ani 
b y l i  obficie porterem , p iw e m , i t d. Je­
dzenia tak b y ło  w ie le ,  iź m ogło  się 3000 
osob p p z yw ić .  B e c z k a  W h iski  ( Irlandz­
k i e j  w ó d k i  ) u ży ta  b y ła  do punczu. 
F u n cz  robiony b y ł  w w ielkim  k o t l e ,  k tóry  
z a w ie r a ł  w sobie  12 do 14 e x ew to w . 

1500 w ielkich  bochenków chleba , nie­
zm ierna m oc szynek i pieczeń w o ło w y c h  
rozd an a  zo S a ła  z 40 da to beczek porto- 
ju  pom iędzy orz ąc ych  i ich służących. 

Przez c a ł y  czas p r z y g r y w a ła  m u z y k a ;  
A be c zy l i  tań co w a n o  nie piszą.

Z a k ła d y  A n g ie ls k ie .

W  Anglii  gdzie grassuie gorączka z a ­
k ła d o w a  , zrobiono n iedaw no d w a  szcze­
g ó ln ie j  sz« z a k ła d y .  Lord Hertford z a ł o ­
ż y ł  się o 2000 gWineew : iz siedząc wspa- 
cznie n a  kom u (to ieft ty łe m  do przodu) 
i  nie oglądaiąc  się w c a l e ,  w  przeciągu 
dni 4ck  * a iedzie  z L en d ynn  d o  Edinbur- 

g u ,  60 m il drogi; ttanął na m ieyscu na

Lord z a i  jOxford z a ło ż y ł  się : iz  z Noi> 
w ich  do L on dyn u  (m il 15) p ręd zey  z a ­
pędzi ftado g ęsi ,  a  niżeli drugi Itado kur 

"W łoskich. Gęsi s z ły  dzień i n o c ,  a k u ry  
m u sia ły  o dp raw iać  nocleg na d rz e w a c h  
lub pod d r z e w a m i; gęsi w ię c  fta aę ły  n a  

mieyscu d w a dni p ręd zey  iak  k u r y , a  

Lord  O xfo rd  w y g ra ł  za k ład .
Przed kilku la ty  z a ł o z y ł  się B   le ­

karz  Angielski w .Berlin ie ,  z Lordem  Spen­
cera ze przez c a ł y  miesiąc ( b y ł  to Siet* 
pień) ż y ć  będzie me w y d a ią c  w ięc ey  ia k  
srebrny grosz na dzień , odw iedzając  p rz y  
tem chorych  i trudniąc się interessami. 
D o trz y m a ł  s ło w a  i na końcu dnia 3 ig o  
m iał  ieszcze za  feniga zapasu. Z y ł  
p rze z te n cz as  chlebem, serem , ziem n iakam i 
i w o d ą ,  a raz  d o z w o liw s z y  sobie zb ytku , 
ku p ił  b y i  śledzia i tego ch cia ł  p o ż y w a ć  
po k a w a łe c z k u ,  lecz że ś le d i  usechł na- 
koniec niezmiernie, przeto P an  B   gorz­
ko  u b o le w ał  nad popełnionym  zb ytk iem .

N aysz cze g ó ln ie ys zą  u A n g lik ów  ieft 
rzeczą iz  k a ż d y  trzeci m em oże tro sz cz yć  
się o osobę lub r z e c z ,  która  d a ła  pow od 
do za k ład u . Pew n ego razu  biedak ia k i j  
w p a d ł  w T a m iz ę  i ch cia ł  się p ływ an iem  
ratow ać.  Z a ło ż o n o  się o iego ż y c ie :  iu z  
z inney flrony sp ie s z y ło  czołno na iego 
ratunek ”  P recz z c z ó ł n e m ! k rzy k n ę li  
z a k ł a d n i c y ,  nie b y ło  o  ratunku m o w y ;  
niech się ratuie iak  m o ż e , b o b y  się z a ­
k ła d  r o z s z e d ł ! „

Z  W ołoszczyzny d. 30 M a i* .

M iłe  dla całego p a ń łłw a  zdarzenie 
od zysk an ie  M e d y n y  i M e k k i ,  i pow ścią- 
gnienie zbuntow anego Jdris M plla  B a s z y  

1 W  idynskiego o b ch o dził  tak ż e  X i#  W o łe -



filii  ̂ Janko C a r a d s c M a *  ucztą  jiubliczn 
którą  w Kereftreo niedaleko Bukarettu 

d a ł ,  i zaprosił  na nią posłańca  P orty  Ha- 
sine K i a . i b i , wielu cu d zoziem ców  i wszy* 
flkich b o iaro w .

Z  Faryta ci. 21 Cieru'ca.

W c z o r a y  W niedzici"ę przed mszą N. 
C e s a iz o w a  Rrjentka d a ła  podług zw ycza*  
io w  ciału  d yp lo m a tyc zn em u  a u d y e n e y a , 
podczas k tórey  Paw :'•no przed nią kilku 
cudzoziem ców .

Stosownie do  w y ro k u  Cesarskiego 
pod d. 26 M a ia  będzie w  L eod yu m  dla 
k o p ią c y c h  węgle kamienne u tw o rz o n a  
k a ss a  ratunkow a.

[nnym w y rok ia m  pod d. 2 b. m. po- 
Hanc w tony ieft w P a r y ż u  osobny ja rm arc  

n a  sp rzed aw an ie  p rzed n ieyszych  gatun* 
k o w  w e łn y .  Jarm ark ten zaczenać się 
będzie w k a ż d y m  roku d. 25 C z e r w c a ,  « 
k o ń c z y ć  £ L ip ca.

C e s a rz o w a  duw iedziaw  iz y  się , i z w e 
w s i  D ran ci  niedaleka P a r y ż a  ,  m ieszka 
100 letnia uboga kobieta , która  nie ma 
innego p o ż y w ie n ia ,  ia k  tylko co  od pode* 
szłego sw oiego  s y n a ,  k tóry  się do m łocki 
o a y m u t e ,  o tr z y m a ,  p o sła ła  iey zaraz  z  
s w e y  Kassy na tym czasow e u trz ym a n ie  
przez m ieyscow ego plebana 200 fr. i ka­

z a ła  przez Jfzna, M on tebello  donieść ple 

b a n o w i „ i*  od tego cz as u  odbierać będzie 
w sparcie  pieniężne. Bied na ta kobieta 

odeb ra ła  ten zasiłek  na kilka  minut pr?ed 
©Ratniem n am rszc ze  n e m , gdy z b y ła  iuz 

b a .d i  o  s łab a .  ? y w p  r > t  wzius&oną zo- 
Ba  a  i. prosiła  B o g a  z a  j j i ło  lą  M o^erchi- 

D ią ,  Rtóra tan ła s k a w ie  w o n in a  nędze. 
W krotce iednak w p a d ła  w  e.flalmą s ła b o ść  

i  « az *  u t >  ran o  skonała, ćiiły dopiero ią
w  w  indó# r f*

od 3  m ie s ię c y  c p u ś ó ł r .  

£  Drezna  tf. 21 Czerwca.

C esarz Napoleon m ieszka c iągle  w  
p ałacu  H rabiego M arkolini na Friedrich* 
fladtcie. P raw ie  co ian o  o d b y w a  obroty  
z  obecnemi ru lub przechodzącemu fr a n *  
cuzkiem i w o js k a m i.  W c z o r a y  przed po­
łudniem  o g ląd a ł  lazarety  i piekarnie , po­
tem obiechał konno okolice tłarego mi, fta 
a z  do P irn y i okolice  g óry  Cota o 6 gc 
dzin drogi od m ia ł t a , a o godzinie f m r j  
n a z ąd  powrocił.  N ow e miafto Drezno u- 
ir.aoniaią co ra z  b a r d z ie y ; przed czarna, 
brancą za k ła d a ią  g w ia z d z ifty  szaniec, nad 
K ó r y m  codziennie przeszłe  4000 lu d z ip r a  

cn ie ,  i od w ła d z  F ra a cu zk ieh  są płatni, 
W i e l e  w c y s k a  ftanęło obozem  na tak  
z w a n e y  b ia łe y  górze pęzed czarn ą  bram ą 

a  iak  m ó w ią  w ią c “,v go ieszcze prz 
m a ,  dla  rozłożenia s ię  obozam i w 
o k o l ic y .  C ię ż ar  ż y w ie n ia  w ° y s k a  
By mieszkańcom  zo lla ł  i kauienci są z 
s p ra w o w a n ia  m ż o łn ie r z y  .Afliąnowane- 
go przed k ilk u  dmatn1 m w e g o  * o ew o d c ę  
P u łk o w n ik a  Serrurier p o w  z t jh i  je chw alą. 
Rządca, w oy sk o w y  Durosnel za^łuzył sobie 
iuż od| dawnego cz as u  na m i ł o ś ć  powsze* 
chną. Pc teł  F ra n c u z k i„ Baron Serra, dal
d. 19 wielki b a l , ' na którym  z n a y d o w a ł  
się t a k ie  A u ftryack i Jenerał Bubna. W  tych 
dniach zaczn ą  a k to row ie  F ran cuzey  w 
zrobionyr*1 w m ieszkaniu  C esarza  łe a trzt  

d a w a ć  reprezentacye , 'u teysi  rkto row ic  
o p ery  mieli iuz trzy  ra z y  szczęście popi? 
s y w a ć  się  w tym^e teatrze przed C et*  
rzerp- Król W e d fa is k i  ięR tę "©■Lisw*. 
nv d 4 oó.wledzuua C e s . W c z o r a y  

p^ syb ył  O1. P i r i a t p w s k i  

*  ł f w y M f i  • - ł

y b y d ź
tevź<

zelzo-
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Z  W iednia d . 3 Livca.
Podług doniesień z Gitschina pod d. 

28 C zerw ca  N. C e s arz  zn a y d o w a f  się w 
dobrem  zdrowiu. W  niedzielę d. 27 mie­
s z k a ń c y  Gitschina sporządzili dla niego 
w zw ierzyń cu  z a  zam kiem  w n y s k ą  u c z tę ,  

Juórey n ayp iękn ieysza  sp rz y ja ła  pogoda. 
O k o ł o  50 ob yw atelsk ich  syn ów  i córe k ,  
V/ rozm aitych narod ow ych  A ro ia ch , w y d a-  
Wiali, podzieleni na k u p y , celm eysze robo­
ty  rolnicze i w ieysk ie  na przem iany z 
wieyskiem i igraszkam i 1 tańcami połączone. 
O gród  zap e łn io n y  b y ł  tysiącam i ludzi z 
m iafla  i o k o lic ,  k tórzy  nie posiadali sie 
z  radości z w id z e n ia  n a j  ukochańszego M o­
narch y .  N. C esarz udał się po południu

konno z sw oiin  orszakiem do zw ierzyńcu- 
Z d a w a ł  się m iło  b aw ić  pom iędzy tą w e­
so łą  massą ludu i z a s z c z y c i ł  pochwałę 
s w o ią  w y b a w ie n ia  kup w leyskich. W  
wieczór wraca«ąc do zam ku z a d a t  cr łt  
m iado r><rsifto o ś w ie c o n e ,  przez to  o k a ­
za li  m ie szk ań cy  G itschina widocznie ra­

dość sw oią  z  pobytu tam  sw oiego M o ­
narchy.

D . 28 p o ’ południu przedsięw ziął 3.

C  K. M ość w t o w a r z y d w i e  W ie lk ie go  P od ­
k o m o r z e g o ,  Hrabiego W r b n a ,  W Koniu 
szego Hrabiego T rautm an sdorfa  i Jenera­
ła  ad ju tan ta .  m ałą  podroż do P a c k a u ,d la  
obeyrzenia założonego tam  nowego go­
ścińca. Minitter zv  iazkow  zagranicznych 
H rabia Metternich , nie b y ł  ieszcze do dnia 
tego z D rezn a  pow rocił.

D O N I E S I E N I A .
Podinspektor D o b r  i L a s ó w  N a ro d o w y c h  O kręgu B ia ło .Prom n ickiego  w D e p rrta-  

u) en ci e K raków  s.um ninieyszym  z a w ia d a m .a ,  iz  w dniu 12 L ip ca  1813 r. o d b y w a ć  się 
będzie l ic y ta c y a  w domu S k a rb o w y m  nad W is ła  pod Nr. 263 s y t u o w a n y m ,  na  do­
c h o d y  S k arb o w e iak o  to ,

a. Przew ozu na W iś le  w  Czern ichow ie, z  czego ceni. fiskalna złp . 100*
b. R y b o ło d w a  w Czern ichow ie —  —  złp. 100.
e. Stawu zarybionego w tym ż e  P ań fiw ie  —  złp . *00.

K ażden m aiący  chęć tyc h  dzierżaw ien ia  , d a w i  się na ozn aczon ym  pow yżej* dniu is i z u c i i  •)»/ - u c t  lyc n  uzierzswieniH , n t w i  się na ozn aczon ym  p o w y ż e j  uniu 1 
m ie ys c u ,  z a o p a tr z y w s z y  się w W adiu m  c z w a r t e j  części w y  rów ny w a iąc ey  summie fi­
sk a ln e j .  —  W aru n k i pod iak iem i w yd zierżaw ien ie  n a d ą p i ,  przy  l i c y t a c j i  ogłoszone- 
mi z o f ia o ą , i» k o  też  Pretendenci w  B io tz e  P odinspektora  o t y c b  k a ż d e g o  czasu uwia-
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domionemi R y d z  mogą. ~  W  K rak o w ie  dńia 30gn C zerw ca  1813 r.

Krauz.
Podinspektor D obr i L a s ó w  N arodow Vcli  Okręgu B ia ło  P eiiioickiego w  D epar­

tamencie h r a k o w s k im ,  uw iadom ią Pub iczpość, iż Lizie ięciny V. y t y c z r e  Skarbiw i Pu- 
bliczoemu oa rok 18^4 ' aiezne pt n i ie y  w y r a ż o n e ,  w B or*e w ła ś c ;w y c b  Rodprefe1 tur 
przez publ czną l ic y tó c y ą  w fn iach  m e s  ąca Lipca b. r. 1 o praw iać się m aiącą ( to ie t t :  
dnia 13 w K r a k o w i e ,  15 w K rzeszo w icach , 16 w Hebdowie i w O lk u sz u , 17 w M ie ­
chow ie i J.ędrzeiowie , 19 w P il ic y ,  20 w S z k a lb m ie ru i)  n a j w i ę c e j  ofiarującemu 
sprzedaw ane będą. —  Za c?nę fiskalną s łu żyć  nedzie summa w roku zeszłym  ootaco- 
Ca w rubryce umieszczona. —  K a żd y  1 c y to w a ć  chcący  z ło ż y  orzed l ic y ta c y ą  p o ło w ę 
sum m y fiskaldey iako  z a k ła d ,  w srebrney kourant monecie —  L ic y t a n t  ieźli nie lett 
d a ia .y m  D ziesięcin ę, obow iązan y ielł zaraz po I i c y a c y i  z ło ż y ć  w gotowizm e summę 
z  plus ofFerency w y n ik łą ,  w którey mu złożone W adin-m p rzy ję tym  zoltanie. —  Wa­
dium przy  l ic y ta c y i  z łożone u tra c a ,  iezeli w przeciągu 24 godzić od momentu zali- 
c y to w a n ia  o fiarow aney summy m ezapłaci —  ieźeli zaś p[us licytu jący  ieft da ą c y m  
D z ie s ię c in ę ,  l e m u r a  szczegó ln ie j  Gminom , termin w y p ła ty  drugiey p o ło w y  sum m y 
z  o f ia r o w a n e j ,  do oPatmego baździern'Ra b. r d o z w o io n ym  będzie. — Strony Dzie­
sięciny daiace iezeli Drzv ta k o w y c h  w roku ze sz ły m  u tr z y m a ły  s ię ,  winne bęoą w y ­
wieść się oÓatniemi kw darni że Skarb z a s p o k o r y ,  w przeciw nym  razie z liczDy L i ­
cy tan tó w  z o f la ły b y  w yłączo n e. —  Z e  zaś w pośrod w y k a z a n y c h  Dziesięcin z n a , do- 
w a ć  się mogą ta k ie ,  które na m ocy  w c z e ś n ie js z y c h  Rozporządzeń Rządu ną inny 
fundusz o d p a d ły ,  lub też z u kładów  lub zadaw nionego z wir czai u me są w y ty c z n e m i, 
d ający  takow e D ziesięc in y  przed terminem l i c y t a c j i  udane w tey mierze praw a W 
B io rze  w ła ś c iw e y  Podprefektury zrozą. —  \fc Krakov. ie d. 20 C ze rw ca  1813 R

Krauz.
K O N S Y  G N Ą C Y M  

D ziesięcin  S k a rb o w y c h  grzez Pubie  ?ną l i c y t a c y ą  na R o k  i££|, W y d z ie rż a w ić
aię m a j ą c y c h .

W  PaufUTte nr akowskim 
Term in l ic y ta c y i  dnia I3go Lipca b. r. 

złp.. gr.
i G rom ad a Czernichów 
•2 Część S zlachecka
3 Zagacie  . . . .
4 K ło k o c z y n
j  Przegm ia Naród. G r  im a d j  
<5 W o ło w ic e  Dominium
7 Russorice G ro m ad a  - - -
8 W o ł o w u e  G ro m ad a  -
9 Kam en Dom inium  i G ro m a d a

10 Ł o b z o w
11 Modniczka

detto
detto

detto
detto

302 —  12 Z e lk ó w  G ro m ad a  - ■
491 —  13. W ierzch ow ie  G ro m a d a
274 —  14 Bia^y K ościoł detto
360 — 15 Z a d ó w  Dominium i Gron.acM
369 —  16 R aciborow  ce G r o m a d ?

.250 —  17 G órka  Kapitulna Grom ada
33o ■— 18 B a t  wice - detto
412 —■ 19 D am ce . . . .
300 —  so S frza łk o w ice  G ro m ad a
100 —  21 M iodzie iow ice  . . .
246 —

1 P ła z a  G ro m a d a
2 O klesna
3 S z cza k o w a
4 Jaworzno
5  K rzeszow ice

W  Powiecie Krzeszowskiff1. 
Teruiin l ic y ta cy i  dnia 1530 Lip ca  b, r.

zip. gr.

złp. gr.
■ óo —  

18 —  
42 —

600  •

360 —  
20 —

438 —
ć ' > . ix

45 — ' 
*70 —-

zfp- gr.
600 —200 —  6 RadwanoWice

136 —  7 M isrow  Dom inium
48 —  8 P i s a r y  - - ______

600 —  9 M ie ro w  B r o d ł o i  Podlesie G rom . 58 —
400 —  10 C iężkow ice  G ro m a d a  420 —

58 —  
260 —
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3 O 
1 1 
3 2
‘ 3
*4
'5
16
>7
18
M9
3 U

W ę g rz y n ó w  ce Dom inium  
R a fa ło w ic e  detto 

dttta  G rom ada 
Pietrzeiówice Dom.nium 
Biorkow  Grom ada 
Czeroiechuwek Dom inium  
R zędow ice  G ro ira d a  -

8 Z y d o w  detto
9 Harnibw detto 

Klimontów Dom .nium  
Prtlssy G rom ad a 
W ronin detto - 
Sieoliska detto 
W ię c ła w ic e  Froboftwo 
W y c ią ia  G rom ada 
Jakubowice Dominium 
Złotniki Gromada 
W a w rz e n tz y .  e G rom ad a 
M aciejow ice Grom ada 
Bruńczyce Dom. i Groma

sowzwe do oltatnich kw itów .
t f ' Powiecie Miechowskim.

T erm in l ic y ta c y i  dnia i/go L ip ca  b. r. 
z ł p .g i .

złp. gr •

121 ‘ 5 21
*53 '5 22
101 — 2S
321 15 24
121 — 25
101 •5 26
140 *5
121 6 27
.303 —
404 2 28
600 — 29
400 — 3°
100 — 3 *
>58 10 32
400 — 33
394 10 34

1000 — 35
2300 —

180 — 36
Cena Ho- 37

W ierzbno detto 
K arw in  i G n iazdow ice  Cena fto- 

sawnie do oftatnich kw itów . 
Skrzeszowice G rom ada cena flo- 

sownie do oftatnich kwitów.

z łp .g  
20  —  

COO —
6oo —
84.3 --
i8o —

Pietrzeiów ice detto 
L as k o w a  Dominium

Gruszow

too  —  
300 —  
3ąo —  

15 
5°  

702 
31 O

684
160 

1300

*5

10

1
s
3
4
5 
O
7
S
9

*0

<i

l
z

rS
4

P ałecznica  G ro m a d a  
M arkocice detto 
JJalow ice detto
Ł ę t k o w i c e  Dom in iu m

Detto G ro m a d a  -
S łupów  1 detto
Sudołek a et to 
G ło go w ian y  Dominium 

Detto G ro m ad a  -
Wte zbie cera  ftosownie do

oHatmch kwitów'.
Ł ę  kaw ice  BołaszewsKi

92
*5 ^
33 »
3° °
630

90
4 0

17 6  
3 2°

?łp- gr.
30 —  

140 —  
100 —

«5

15

12 M iłocice  G rom ad a
13 Pieczonogi detto 
iĄ Paia łow ice  detto)

K a czo w ice  detto cena fto so rn ie  
do oBatnich kw itów .

S zczytoo w ice  G ro m ad a  cena fio- < 
sownie do oBatnich kwitów 

Słomntczk-i od 4 zagrodników 30 
W ierzbica Dominium 1 G rom ada 320

*5

16

17
18
H
20

Im branowice detto G ruszow  
S ta rz yn y  G ro m ad a

32 —

M aków Gromada 
Grzegorzowice Grom ada 
Bukowno detto
A d am ow ice  detto
Mofiek - delto 
Zurada i M iteradow

W  Powiecie Olkuskim.
Term in  l ic y ta c y i  dnia i6go L ip ca  b. r 

złp. gr
12,1 —  
100 —  

1060 —  
54 —  

7 —  
554 —

U  Powiecie 'ffędrzewu sktm
. 1 P- g r-

P iotrk ow ice  G rom ad a . poo  —
Przył^k Dom. c z ę ś ć  P sarszczyan y  26 29
K u ż n i i  a G r o m .1 D o m .  H u c z k ó w  13  15
S ia rc zyn  i w  ulka D om inium  79 24

7 Ulina wielka Gromada
8 Lgota W olb ro m sk a  Dominium
9 Detto detto G rom ad a

10 S u ło s z o w a  - detto
11 Su łkow i e - aet io
12 M aszkow  i Zerkowice 

D nia  i9go Lipca b. r.

128
»35

złp. gr. 
81 —
60 —  
60 —

50* —
150 —
500 —

5 Starczyn i W u lk a  Grom adą 
,6 S p ro w a  i W y w ł a  D w orsk a
7 R a sz k ó w  Doninium i Gromada

cena f lo so w n ie e o  oliat. kwitów
8 Kuźnica ».

zip gr.
28 i r  

350 —

»3  15



< B efzo w  G ro m a d a  
a W o j c i e c h ó w  G ro m a d a  

detto
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W  Pnw iicłe Sikalbmirskim. D n ia  20 L ip ca  b. r.

2 |p g r • a H n m  ih i li

32 15
324 —  
324 —

95 '5
JZO —

85 6 
90 15 

120 —  
150 —  
160 —  
360 —  
300 —

złp. gr. 
lO O  —  

108  —  

156 —
---------- . . . .  o----

Detto  - G ro m a d a  - 122 —
W  K rak o w ie  dnia 30 C zerw ca| 1813.

4  Sadek - detto
3 KozuLiew • detto •
€ D o n o sy detto
7  K rolew ice detto •
8 Sło n o w ice detto
9 P asm ie ch y detto ..

10 Sokolniki detto •
11 O R row detto •
12 Bron iszów detto -

I, UDia u. r.
13 G o rszk ow  Dominium Cena fiosownio

do oflatnich kwitów
14 Szyszczyce G rom ad a przy  SL-lcu cena

ftosownie do oRatpich k w itó w , 
i j  S zw o szow ice  G ro m a d a  cena Rosowme 

do oRatuich kw itów .

16 B r o b c z y c t  Biskupie
17 Setejo™' att. uo M a ło s z o w a
18 T em p o cz ow  G rom ad a
19 S m o g o r z o w  . . .
20 Szczytniki • • •
21 P ie k ary  i C iborow ice 
D n ia  tęgo L ip c a  b. r.

1 Smoleń Dom inium
2 Detto G ro m a d a
3 B y d lin  detto
4 D om an iow ice  D om inium

6 Załęże  G ro m a d a
7 D łu ze c  detto . . .
8 Z ło zem ec detto
9 K r z y w o p ło ty  G ro m ad a

Krauz.

*łp. gr. 
300 —  
210 —  
4'4 —
675 —  
11.4 —  
130 —

złp. gr.
80 —  

300 — 1 
250 —  

ÓO —

D nia  18 L ip ca  r.b. od godziny 8mey do 12 przed połu d n iem , a  od 3ciey d o 7 m e y  
po południu kilka  set cetnarow  ż e la za  surowego c z y l i  surow iti,  oraz dochod ro cz n y  
i  wsi B o g u c h w a ło w ie  pod Siewierzem  w Pow iecie Łelow skim  leżącey  wsi w Suligo­
w i e ,  dnia zaś i9go L ip c a  o godzinie lo te y  przed południem 4°® ćwiertni węgla  ka­
miennego , 64 cetnarow funt. 71 , chałonu oraz dochod roczny z kopa'ni kamień* i 
ch a łon u  w D ą b row ie  przy  S t a w k o w e  , a  dnia aogo L ip ca  r. b. dochod roczny G oło- 
noga w Pow iecie  O lkuskim  w Xięflwie Siew ierskim  leżącey wsi w G o ło n o g u , nay* 
w ię c e y  daiącem u pod w arunkam i przed l ic y ia c y ą  p rzeczytać  się m a.ącym i z a  goto­
w ą  srebrną Courant monetę publicznie sp rzedan ym  zoHabie; w s z y s c y  pYzeto c h ę .  ku* 
pna ta k o w y c h  effektnw m aią cy  w dniach i m ieyscach  w z w y ż  w y r a ż o n y c n ,  ftawiń 
się zechcą. —  D a n  w K rak o w ie  dnia 5go L ip ca  18 3.

2fau Ranty Kowalski, K. T. C. P. 1. D. K .

D nia 21 L ip ca  r .b .  o godzinie 4tey p o p o łu d n iu  dochod roczny z  W iere ch ow isk a  
pod W olbrom em  w powiecie O lkuskim  Departamencie K rakow skim  lezącey ws. nay*
w ię c e y  d aią je m u  za gotow ą srebrną kurant Pruską monetę sprzedanym  z o f t a o i e . ------
K a ż d y  przeto chęć zakupienia  tegoż dochodu m aiący  opatrzony  w wadium  zł. poi. 
pięć set w w y z n a c z o n y m  dniu i n Jeyscu  Hawić się zechce. D an w K r a k o w ie  d. jg o  
L ip c a  1913.

3tan Knnty K ow alski, *R. T . C. P. J -  D  K.
K om ornik T ry b u n a łu  H andlow ego D epartam entów  Krakow skiego  i R adom skiego  

p odaie  n in ie js z y m  do publiczney w ia d o m o ś c i ,  iz na dniu 18 b. m. i r. o godzinie 
9 'e y  zrana  w ż y d o w s k im  mieście na K aźm ierzu  przy K rak o w ie  w domu R abina Nr. 
53 °  d b y w a ć  się będzie l ic y ta c y a  naflępuiących  effekiow  , iako t o : 2 bind z perłam  , 
*  m a k i ,  spódnica złotem  galon em , medalu zło tego  & c .  M a ią c y  chęć ta k o w y c h  na­
b y c i a ,  raczą  się w w ym ien io n ym  m ieyscu i czasie zg ro m a d z ić ,  rzeczone effekta w  
n o c  art. 621 Kod. p o l i  Sąd. przez trzy  naftępoe dni poprzedzaiące l i c y t a c j ą  będą na  
w id o k  publiczny w yfta w ion e  w  domu Nr. 080 tu w  K rak o w ie .  —  W  K ra k o w ie  dnia 
tigc L ipca t f i j  Roku.

2fan Kanty Faehinstty,  Komornik Tryb, Ban. D * Krak, i, Radom,


